Czy człowiek stworzył Boga?

Przyszłość religii zależy od tego, jak oceni ona pokusę przemocy w niej zawartą. 

Dr Joanna Tokarska Bakir: Dzień dobry Państwu!

Ela.: Czy obecnie religia jest jeszcze wartością, dla której warto żyć, tak jak w średniowieczu.?

Dr Joanna Tokarska Bakir: W średniowieczu religia nie była wartością wybieraną tylko narzucaną i w tym sensie warto było dla niej żyć, że jeśli ktoś ją odrzucał to tym samym tracił również życie. Dziś jest inaczej.

~Alek: Czy potrafimy żyć bez Boga?

Dr Joanna Tokarska Bakir: Jeśli wierzyć Mircei Eliademu, religia jest częścią świadomości ludzkiej, a nie etapem historii tej świadomości. Więc pytanie brzmi: czy potrafimy żyć bez siebie?

~eolic: Witam serdecznie. Czy manifestowana antyreligijność i antyklerykalizm często w sposób prostacki i zakłamany np. przez J. Urbana i pismo "Fakty i Mity" należy postrzegać jako próby ingerencji w wolność wyznania jednostki i nietolerancję, czy może jako uprawnione korzystanie ze swobody wypowiedzi i pluralizmu światopoglądowego?

Dr Joanna Tokarska Bakir: Jak wiadomo są dwie szkoły w tej sprawie: zakazywać, narażając się na gwałtowne odrastanie lub druga: zezwalać na mówienie w granicach prawa. Każde społeczeństwo wybiera to co najbardziej pasuje do wartości, które są mu drogie.

~Alek: Cy pani wierzy w istnienie Boga Stwórcy?

Dr Joanna Tokarska Bakir: Nie.

~karin: Dzień dobry, czy nie uważa Pani że boga stworzył człowiek ,aby mu się lżej żyło? zawsze jest łatwiej, gdy ma się do kogo żalić lub kogo prosić o pomoc?

Dr Joanna Tokarska Bakir: Przydawanie Bogu jakichkolwiek atrybutów jest ograniczaniem tej istoty, która z definicja powinna przekraczać wszelkie przypisanie. Jestem zwolenniczką teologii apofatycznej, czyli negatywnej. Ale w Boga wierzę. Na pytanie Karina: religia podobnie jak nauka jest moim zdaniem przejawem samowiedzy człowieka. Tym różni się od nauki, że w dziedzinie religii człowiek kieruje się na transcendencję, podczas gdy w pierwszej musi skupiać się raczej na tym co w ciele i wokół ciała. Religia jest sposobem na to by kontaktować się z (TYM WSZYSTKIM) czym człowiek nie jest.
~Alek: Czyli wierzy Pani w Boga, ale nie tego który stworzył człowieka?

Dr Joanna Tokarska Bakir: Wierzę w Boga, ale nie przypisuje mu atrybutów takich jak bycie Stwórcą.

~jonnasz: Dlaczego pojęcie boga wiąże się z kimś "człowiekopodobnym" przecież jest to z pewnością twór niewyobrażalny, na którym opiera się cały wszechświat ze swoim bogactwem?

Dr Joanna Tokarska Bakir: Wie Pan, przez długi czas tępiłam antropomorfizacje w antropologii, dziś już nie, jesteśmy skazani na taki elementarny system symboli. Uważam, że nadawanie Bogu cech ludzkich jest zupełnie zrozumiałe. Inna sprawa czy ma to jakiś związek z prawdą. Ale takie wymaganie może postawić sobie tylko intelektualista, a religia nie jest domeną intelektualistów. Odwrotnie, intelektualiści mogą wiele nauczyć się na podstawie religii prostych ludzi.

~toja: Dzień dobry. Czy wiara w Boga może nie wiązać się z religią?

~adams: Czy kontaktować się z TYM WSZYSTKIM można tylko za pomocą religii?

Joanna Tokarska Bakir: A zna Pan jakiś przykład? Sposobów na kontaktowanie się jest wiele, ale ten jest tradycyjny i można na nim polegać.

~eolic: Czy uzasadnionym jest poszukiwanie naukowych uzasadnień istnienia Boga, czy może tę kwestię należy pojmować tylko w sferze emocjonalnej?

Dr Joanna Tokarska Bakir: Wie Pan, nie widzę sprzeczności pomiędzy szukaniem naukowych uzasadnień i sferą emocjonalną. Co więcej, uważam, że w dzisiejszej nauce istnieją coraz lepsze sposoby godzenia albo rozwiązywania sprzeczności między sercem a rozumem, czy też duchem ciałem.

~kane: A co z naukowym rozumieniem Boga?

Dr Joanna Tokarska Bakir: Osobiście nie wydaje mi się, żeby wniosło ono coś naprawdę nowego.

~karin: Czy religia nie jest w/g Pani przymusem wynoszonym z domu? Większość rodzin w Polsce jest katolickich, Babcia wierzy, dziadek, mama, tata to i ty musisz? Czy nie jest tak, że ludzie chodzą (oczywiście nie wszyscy) do kościoła bo tak wypada, bo co by sąsiedzi powiedzieli - szczególnie w małych miejscowościach i na wsi?

Dr Joanna Tokarska Bakir: Oczywiście. Jest takie powiedzenia w antropologii: że nie da się wychować dziecka bez małej wioski. Ale czy można wyobrazić sobie inny świat? Czy chciałaby Pani w takim świecie żyć? Gdyby dzieci z definicji nie naśladowały rodziców (w każdym razie przed osiągnięciem trudnego wieku). Wiemy, że proces wychowawczy polega głównie na mechanizmach imitacyjnych, przy czym naśladuje się głównie podświadome komunikaty nadawane przed rodziców. Jeśli więc młode pokolenie Polaków jest mniej wierzące niż stare, to w dużej mierze dlatego, że naśladuje nie zaś kontestuje. Osobiście uważam, że wbrew mitycznym przekonaniom wiara Polaków wcale nie była głęboka. U Lwa Szestowa znalazłam takie pytanie: kto jest człowiekiem bardziej religijnym, katolicki lub protestancki duchowny, który domaga się zwrotu długu na tym świecie, czy tzw. dzikus, który wierzy, że wszystkie długi zostaną mu zwrócone w zaświatach?

~locker: Z tego co pani mówi, bóg jest wymysłem człowieka, to po co się tym zajmować, po są kapłani, siostry zakonne, to tylko tak głupia pasja?

Dr Joanna Tokarska Bakir: Nigdzie nie powiedziałam, że Bóg jest wymysłem człowieka. Powiedziałam tylko, że religia jest formą ludzkiej samowiedzy.

~kane: Przebywała Pani w Tybecie. Czy tamtejsze nastolatki podobnie do naszych przeżywają okres buntu? Chodzi mi naturalnie o kwestie religijne.

Dr Joanna Tokarska Bakir: Oczywiście. Wolą Coca-Colę i McDonaldsa od Dalaj Lamy. Ale czy zwróciła Pani uwagę, jak reaguje na to Dalaj Lama? Mówi, że być może jest ostatnim Dalaj Lamą, że być może religia wchodzi w okres swojego ukrycia.

~Zoltan: Czy budduśći modlą się lepiej od chrześcijan?

Dr Joanna Tokarska Bakir: Nie wiem, nie prowadziłam badań. Od Thomasa Mertona wiem, że razem modlą się świetnie.

~fsol: Jak Pani sądzi - czy wraz ze wzrostem znaczenia technologii w życiu społeczeństw i podnoszeniem się poziomu wiedzy zapotrzebowanie na wiarę będzie maleć, czy też będą występować inne zjawiska - jak powstawanie wielu małych ruchów religijnych zamiast tradycyjnych, wielkich kościołów wywodzących się z chrześcijaństwa?

Dr Joanna Tokarska Bakir: Tak, przypuszczam, że zjawiska będą iść w tę właśnie stronę. Wierze, że religia będzie się "prywatyzować". Ale jej znaczenie będzie wręcz rosło. Dlatego tyle zależy od samej religii. Np. od tego jak każda z religii odniesie się do komponentu przemocy, który jest w niej zawarty.

~Agnie_zka: Co dzieje się z dusza człowieka po śmierci jak to można uzasadnić naukowo? czy umieramy na zawsze czy istnieje życie po śmierci?

~jonnasz: Jaka jest potrzeba istnienia Boga w związku z niewiadomą tego co z nami dzieje się po śmierci?

Dr Joanna Tokarska Bakir: Pisałam doktorat z tybetańskiej księgi umarłych, a ciągle nie wiem.

~Agnie_zka: Co pani sądzi o papieżu?

Dr Joanna Tokarska Bakir: Wielki człowiek.

~Islam_Worshipper: Czy jeżeli założymy, że satanizm jest odwróconą formą chrześcijaństwa, to czy podobne zjawiska występują na gruncie innych religii?

Dr Joanna Tokarska Bakir: Zło jest zjawiskiem tak samo uniwersalnym jak dobro. I tak samo realnym.

~fsol: Czy wg Pani odczucia mistyczne to tylko chemia (np. poziom odp. neuroprzekaźników w mózgu jak dopamina) czy też zjawisko wymykające się współczesnej nauce?

Dr Joanna Tokarska Bakir: Redukcjonizm, tzn. sprowadzanie mistyki do chemii, dawno się już skompromitował. W latach 60-tych i 70-tych w Stanach powstała masa literatury na ten temat związanej z eksperymentami z narkotykami. Mam wrażanie, że ci, którzy dziś odgrzewają redukcjonizm po prostu jej nie przeczytali. Umysłu nigdy nie można zrównywać z mózgiem. W tym tkwi błąd większości redukcjonistów.

~Alia: Sadzi Pani, że papież jest tolerancyjny?

Dr Joanna Tokarska Bakir: Sądzę, że Papież (w Polsce tak przyjęło się pisać jego tytuł) wybrał drogę twardości, bo przeraził się pewnymi rysami współczesnej kultury. Myślę, że jego następca przyjmie radykalnie inny kurs, występując w obronie tych samych wartości.

~patt: Co pani sadzi o zjawisku łączenia religii z polityką np. Liga Polskich Rodzin?

~bati: Co pani sądzi o łączeniu religii z polityką? czy nie jest to odrażające?

Dr Joanna Tokarska Bakir: To jedna z najstarszych pokus ludzkości i religii. Tu właśnie wchodzimy w temat przemocy i religii. Dlatego powiedziałam, że przyszłość religii zależy od tego, jak oceni ona pokusę przemocy w niej zawartą.

~adams: Czy papież reagując tak a nie inaczej na kryzys w swojej "instytucji" potwierdził swą wielkość?

Dr Joanna Tokarska Bakir: Osobiście uważam, że zrobił błąd. Mówię teraz o wyciszaniu afer pedofilskich. Nie wiem jednak, czy to był największy kryzys tej „instytucji”. Na inne kryzysy reagował dużo bardziej otwarcie.

~Parasit: Jeśli już mówimy o papieżu, nie czuje Pani niesmaku w związku z zamieszaniem wokół pielgrzymki? Media robią z tego kolejna imprezę w stylu MS w piłce nożnej, jeszcze trochę a zaczną sprzedawać koszulki i chipsy z papieżem. Dla mnie to jest wręcz śmieszne.

Dr Joanna Tokarska Bakir: Taką mamy dziś kulturę. To, co robimy w tym momencie dokładnie do niej należy. Choć „wszystko jest na sprzedaż”, wiele jednak zostanie. Ale ta kultura ma też swoje bardzo mocne strony: każdy z Państwa może wybierać, nikt nie stoi z batem.
~Alia: Dlaczego wg Pani papież nie akceptuje homoseksualizmu? Dlaczego nie godzi się na legalizacje związków homoseksualnych (nie kościelnie lecz cywilnie)?

Dr Joanna Tokarska Bakir: Nie znam dokładnie stanowiska Kościoła w tym zakresie.

~KIBIC: nie rozumiem postawy kościoła wobec skandali homoseksualnych na terenie Polski. Wydaje mi się, że kosciół próbuje to wszystko zatuszować.

Dr Joanna Tokarska Bakir: Mnie też się tak wydaje. Co więcej wydaje mi się, że zaistniała dysproporcja pomiędzy uwagą, którą Kościół poświęcił uwodzeniu młodych mężczyzn i małych dziewczynek. Bioenergoterapeuta z Tylawy nie spotkał się o ile wiem z żadną sankcją kościelną. Sama spotkałam podobne przypadki w czasie badań terenowych. Trudno oprzeć się wrażeniu, że Kościół bardziej dba o kleryków niż o małe dziewczynki.

~Lustige: Skoro religię traktuje pani jako "zjawisko" co wyznacza pani reguły i zasady życia?

Dr Joanna Tokarska Bakir: Zjawiskowość religii.

~solange: Czy w Pani życiu zdarzyło się coś, czego nie można wytłumaczyć w racjonalny sposób?

Dr Joanna Tokarska Bakir: Strasznie wiele rzeczy. W skutek tych doświadczeń zmieniłam swój pogląd na racjonalność. Kiedyś napisze pamiętniki, dziś nikt i tak by mi nie uwierzył.

~Betoniarka: Gdzie są teraz greccy bogowie? Przecież byli, mieszkali na górze Olimp. Grecy znali ich dokładnie, tak jak Papież i inni chrześcijanie znają Chrystusa. Gdzie ci bogowie są teraz? Gdzie są bogowie Egiptu? Wielu ludzi straciło życie za odstępstwo od wiary w nich. Oni mieli być wieczni i ponadczasowi. Który bóg jest prawdziwy: Allach czy Chrystus a może Budda, a może wszyscy oni istnieją tylko w umysłach ludzi?

Dr Joanna Tokarska Bakir: Piękne! Przyłączam się do pytania.

~Proces: Czy można traktować biblie, która przecież jest napisana przez ludzi, jako wyznacznik tego co boskie, czy wyznacznikiem nie powinno być nasze sumienie?

Dr Joanna Tokarska Bakir: O ile wiem, w katolicyzmie sumienie uznaje się za instancje wyższą nawet od orzeczeń Magisterium Kościelnego. W ten sposób uznaje się nadprzyrodzony pierwiastek w ludzkim sumieniu. Nikt więc nie mówi - przynajmniej w katolicyzmie - że Pismo ważniejsze jest od sumienia. Ale sprawa jest oczywiście szersza, bo ktoś mógłby powiedzieć, że także i sumienie ukształtowane jest ręką ludzką, i miałby dużo racji.

~Agnie_zka: Co pani sądzi o sektach religijnych, czy są groźne?

Dr Joanna Tokarska Bakir: Nie chce wchodzić w dyskusje o sensie słowa "sekta", ale chciałabym zaznaczyć, że chrześcijaństwo tak właśnie było nazywane przez Rzymian. Mimo tych zastrzeżeń do słowa "sekta", znam jednak bardzo groźne sekty. Powtarza się tu ten sam problem co z "zoologicznym" antyklerykalizmem: zakazywać czy zezwalać na istnienie w granicach prawa? Przemoc duchową stosują wobec nas nie tylko sekty.

~KIBIC: Jak pani sądzi, dlaczego takie organizacje jak sekty ciągle powstają?

Dr Joanna Tokarska Bakir: Bo duszpasterstwo chrześcijańskie nie nadąża za głodem religii.

~KIBIC: Czy jest to w pewnym sensie zbuntowany "odłam " religii?

Dr Joanna Tokarska Bakir: W pewnym sensie. "Po owocach ich poznacie".

Tygodnik_Forum: Szanowni Państwo, powoli kończymy nasze spotkanie, prosimy o ostatnie pytanie.

~adams: Czy istnieje jakaś religia, którą uważa Pani za najbliższą człowiekowi, odnoszącą się do jego potrzeb, ewoluującą w stronę doskonałości, ale tak by nie zostawiać człowieka daleko w tyle?

ratrak: Generalnie - teraz trzeba chyba zadać pytanie czy według pani we współczesnym świecie potrzebna jest religia - wzorce moralne czy sposób na życie można określić bez niej?

Dr Joanna Tokarska Bakir: Do adamsa: Uważam, że w każdej religii istnieje potencjał zbawienia i zniszczenia zarazem. Nie w każdej jest on równomiernie w każdej chwili wykorzystywany. Nie znam religii, w której nie chodziłoby o zbawienie, ani też takiej która choć przez chwilę nie uległaby pokusie przemocy. Do ratraka: uważam, że nawet a-teiści (przez a na początku słowa) też odnoszą się jakoś do religii, czy do Boga. W tym sensie bez religii ani rusz. Ale nie oznacza to oczywiście instytucjonalizacji.

Tygodnik_Forum: Serdecznie dziękujemy naszemu gościowi za spotkanie i Państwu za zadane pytania.

